
Obrzęd ten znany jest w niemal wszystkich 
kulturach. W starożytnej Grecji obchodzo-
no go jako Talysie na cześć bogini Demeter. 
W starożytnym Rzymie były to feriae messie, 
a w religii żydowskiej obchodzono je w dniu 
Pięćdziesiątnicy jak również w święto Namio-
tów. W Polsce dożynki obchodzimy już od XVI 
wieku. Zwykle odbywały się w sierpniu lub na 
początku września. Zatem zgodnie z tradycją 
i historycznym potwierdzeniem powiat ra-

domski razem z miastem i gminą Iłża zorga-
nizował Powiatowo-Gminne Dożynki Iłża 2017 
w Chwałowicach, właśnie na początku wrze-
śnia. Przepiękna pogoda i niezwykły klimat. 
Tak w skrócie można określić to co wydarzyło 
się podczas tegorocznego święta plonów. 
Na plac Centrum Kształcenia Zawodowego 
i Ustawicznego w Chwałowicach od samego 
rana przybywali goście z całego powiatu i nie 
tylko.     s. 7

Święto plonów
Święto plonów, dożynki, obrzynki, wyżynki czy okręże. To tylko niektóre 
z określeń rolniczego święta, które jest podziękowaniem za plony 
i ukoronowaniem rolniczego wysiłku i trudu.
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Papryka - nasz lokalny skarb
Papryka jest jednym z produktów, z którego 
Powiat Radomski znany jest niemal w całej 
Europie. Nic więc dziwnego, że Ogólnopol-
skie Targi Papryki ściągnęły do Słowikowa 
pasjonatów smaku potraw z równie koloro-
wego, co i wartościowego warzywa.     s. 5 

Pasje pana Wojciecha
Wojciech Pestka debiutował na łamach 
dwutygodnika „Kamena” w 1972. Należy 
do Stowarzyszenia Pisarzy Polskich, Sto-
warzyszenia Dziennikarzy Polskich. Laure-
at wielu nagród, w tym Nagrody Marszałka 
Województwa Mazowieckiego.     s. 11

Ceremonia tradycyjnego dzielenia się chlebem dożynkowym. 

Otwarcie zgodnie z planem

80 lat pięknej tradycji

Najpiękniejszy na Mazowszu

Do użytku oddano kolejny odcinek drogi 
powiatowej. Tym razem możemy podró-
żować trasą Kiedrzyn – Małęczyn do drogi 
krajowej nr 9 w gminie Gózd.     s. 4

Od ponad osiemdziesięciu lat Liceum 
Ogólnokształcące im. Mikołaja Kopernika 
w Iłży kształci, uczy i wychowuje. Teraz 
obchodzi swój okrągły jubileusz.     s. 6

Zespół Ludowy Chomentowianki wykonał 
najpiękniejszy wieniec na Mazowszu. Taką 
opinię wydała komisja podczas Dożynek 
Województwa Mazowieckiego.     s. 11
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Jednym z ustawowych zadań powiatu jest 
ochrona zdrowia mieszkańców. My realizuje-
my to zadanie głównie sprawując nadzór nad 
szpitalami w Iłży i Pionkach, dla których powiat 
jest podmiotem tworzącym. Ponieważ finanso-
wanie służby zdrowia przez budżet państwa za 
pośrednictwem Narodowego Funduszu Zdro-
wia (kontrakty zawierane ze szpitalami, a od 1 
października br. ryczałt) jest niewystarczające, 
Powiat Radomski także dofinansowuje działal-
ność obydwu jednostek. Jednakże, nie dotyczy 
to każdego rodzaju działalności szpitali. Art. 114 
Ustawy z 15 kwietnia 2011 r. o działalności lecz-
niczej (Dz.U.2016.1638 t.j.) dopuszcza przekazy-
wanie szpitalom środków na: badania profilak-

tyczne, remonty, zakup aparatury i sprzętu oraz 
pokrycie straty netto. 

W 2016 przekazano obydwu szpitalom pra-
wie 700 tys. zł. Pionkowska lecznica zakupiła 
dzięki temu sprzęt medyczny do chirurgii urolo-
gicznej, nowoczesny aparat USG z funkcją Echa 
Serca oraz wyremontowała chodniki i parkingi 
przed budynkami Poradni Specjalistycznych. 
W Iłży przeprowadzono remont dachu i in-
stalacji odgromowej na budynku Przychodni 
Specjalistycznych. Bez tej pomocy finansowej 
działalność obydwu szpitali byłaby dużo trud-
niejsza, jeżeli nie niemożliwa.   

Leszek Margas 
Wicestarosta Radomski

Jak pomagamy szpitalom?

Nasz priorytet

Samochód
dla ŚDS 
w Jedlance

Powiat radomski jest naj-
większym powiatem na Ma-
zowszu. Jego wyjątkowość 
polega na tym, że otacza on 
duże miasto. Mimo że jest 
powiatem rolniczym, to są-
siedztwo Radomia sprawia, 
że jego charakter się zmie-
nia. Miejscowości ościenne 
są atrakcyjnym miejscem 
działalności gospodarczej 
wielu podmiotów. Jest ich 
aż ponad 10 tys. To przede 
wszystkim małe firmy, zwy-
kle rodzinne, ale także śred-
nie przedsiębiorstwa. Powiat 
oferuje korzystniejsze ceny 
nieruchomości pod inwesty-

Środowiskowy Dom Samopomocy 
w Jedlance koło Jedlińska ma nowy, 
17 osobowy samochód dla osób 
niepełnosprawnych. 35 podopiecznych 
placówki będzie nim codziennie 
dowożonych m.in. na zajęcia 
terapeutyczne.

Pojazd posiada pasy bezpieczeństwa, 
miejsce dla kotwiczenia wózka inwalidzkie-
go, rampę najazdową, klimatyzację i inne 
wyposażenie podnoszące komfort i bezpie-
czeństwo podczas jazdy.

– Nowy i bezpieczny autobus był wyczeki-
wany przez uczestników oraz ich opiekunów, 
ponieważ stary jest już mocno wyeksploato-
wany i nie zapewnia odpowiedniego komfor-
tu jazdy – powiedziała Grażyna Ciechońska 
kierownik PCPR w Radomiu. 

Pieniądze na zakup pojazdu pochodzą 
z programu pn. „Program wyrównywania róż-
nic między regionami III” – Państwowego Fun-
duszu Rehabilitacji Osób Niepełnosprawnych 
oraz w 30 proc. z Powiatu Radomskiego – łącz-
na wartość zakupu to 196.800 złotych.   

K.J.

cje, a także niższe podatki. 
Obrót ziemią pod inwestycje, 
jak i na cele mieszkaniowe, 
rośnie, czego efektem jest 
wzrost ilości zarówno nowych 
firm jak i liczby mieszkańców 
powiatu.

Rolnictwo powiatu to po-
nad 16 tys. gospodarstw rol-
nych, o ogólnej powierzchni 
80 tys. ha gruntów. To małe 
tradycyjne, rodzinne gospo-
darstwa, których średnia 
powierzchnia wynosi 6 hek-
tarów. Trudno utrzymać się, 
a tym bardziej konkurować 
z dużo większymi gospodar-
stwami w innych regionach. 
Średnia mazowiecka to 8,5 
ha, a krajowa – 10 hektarów. 
Nasi rolnicy coraz częściej 
specjalizują się w hodowli 
i uprawach, które przyno-
szą większe dochody. Mamy 
doświadczonych hodowców 
trzody chlewnej i bydła mlecz-
nego. Jest wiele ferm drobiu, 
ale też sadów, ogrodów, 
plantacji papryki czy szkółek. 
Tych, którzy potrafią sobie 
radzić najlepiej w trudnej 
gospodarczej rzeczywistości, 
wyróżniamy i nagradzamy 

na powiatowych imprezach 
takich jak: Gala Gospodarcza 
„Perła Powiatu”, Targi Papry-
ki czy Dożynki.

Rozwój gospodarczy po-
wiatu jest uzależniony od do-
brej infrastruktury technicz-
nej, zwłaszcza dróg. Powiat 
przeznacza na ich moderni-
zacje lwią część budżetu. Ma-
zowsze nie może już korzy-
stać na ten cel z atrakcyjnych 
środków unijnych. Jedyny 
program rządowy tzw. „sche-
tynówki” został w tym roku 
okrojony aż o 20 proc. Stąd 
bardzo dobrą nowiną jest 
uruchomienie przez marszał-
ka Mazowsza programu po-
mocowego, z którego można 
otrzymać dofinansowanie aż 
60 proc. 

Powiat, nie zaniedbując 
innych obszarów, jakimi 
są; zdrowie, oświata, opie-
ka społeczna czy kultura, 
będzie kontynuował inwe-
stowanie w drogi wraz z bu-
dową chodników i ścieżek 
rowerowych. Bo to jest na-
szym priorytetem.   

Mirosław Ślifirczyk
Starosta Radomski
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Katarzyna Jakubiak : Dla-
czego zdecydował się Pan, 
żeby pokierować naszą pla-
cówką?
S ł awomir Idzikowski:  Je -
stem rodowitym mieszkańcem 
Ziemi Radomskiej. Od wielu lat 
znam trudną sytuację szpitala 
w Pionkach i kiedy losy szpita-
la zostały zagrożone, uznałem, 
że moje duże doświadczenie 
w zarządzaniu w systemie opieki 
zdrowotnej, w pracy lekarza, ale 
również dyrektora płatnika, czyli 
funduszu kasy chorych, może być 
tu przydatne. 
K.J: Jakie główne cele stawia 
sobie Pan na początku dyrek-
torowania?
S.I.: Mam jedno założenie: ura-
tować szpital w Pionkach, do-
prowadzić go takiego stanu, aby 
był nowoczesny, ale na miarę 
potrzeb. Nie mogą to być ambi-
cje przerastające możliwości, ale 
bezpieczne dla pacjentów i takie, 
aby szpital mógł funkcjonować 
przez najbliższe 20-30 lat. 
K.J.: To plany długoterminowe, 
a jakie są te najbliższe?
S.I.: Za wcześnie mówić o szcze-
gółach, ale mogę zdradzić, że 
jestem w końcowej fazie opraco-
wywania bezpłatnego projektu 

Doświadczenie jest moim 
największym atutem
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Rozmowa z Dorotą Kwietniewską, dyrektor szpitala w Iłży

Jestem pełna dobrej energii

Marek Oleszczuk: Co spowodowało, że 
zdecydowała się Pani na udział w konkursie 
na dyrektora szpitala w Iłży?
Dorota Kwietniewska : Poszukiwałam 
pracy zgodnej z moim wykształceniem oraz 
doświadczeniem zawodowym. Jestem pełna 
dobrej energii, lubię wyzwania, mam wyma-
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Rozmowa ze Sławomirem Idzikowskim, dyrektorem szpitala w Pionkach

gane kwalifikacje oraz 9-letnie doświadczenie 
w zarządzaniu służbą zdrowia. 
M.O: Pierwsze tygodnie dyrektorowania ma 
Pani za sobą. Czy były zaskoczenia?
D.K.: Pierwszym był fakt, że szpital i siedzi-
ba dyrekcji wraz z administracją znajdują się 
w różnych lokalizacjach. To nie jest zbyt kom-
fortowa sytuacja dla zarządzającego szpitalem.
M.O.: Jakie działania dla poprawy sytuacji 
ekonomicznej szpitala podejmie Pani w naj-
bliższym czasie i w dalszej perspektywie?
D.K.:Za główny cel poprawy sytuacji ekono-
micznej szpitala postawiłam sobie zwiększenie 
budżetu placówki. Chciałabym też podwyższyć 
jakość usług i warunki pracy osób zatrudnio-
nych w szpitalu oraz pacjentów. Wiem, że to 
ogólne stwierdzenia, ale na szczegóły przyj-
dzie czas.

M.O.: Na czyje wsparcie może Pani liczyć?
D.K.: Liczę na współpracę z organem zało-
życielskim, czyli powiatem radomskim, oraz 
z samorządem gminnym. Ogromne nadzieje 
pokładam we współpracownikach, ponieważ 
oni są najcenniejszym kapitałem, który generu-
je zyski dla szpitala i jest jego wizytówką. 
M.O.: Jak rodzina zareagowała na Pani za-
wodowy awans?
D.K.: Przewidywali, że to stanowisko jest w za-
sięgu moich możliwości, gdyż od wielu lat peł-
niłam podobną funkcję. Przyzwyczaiłam ich 
do takiego codziennego scenariusza. Zresztą 
zawszę mogę liczyć na męża, dwie dorosłe 
córki i syna.
M.O.: Dziękuję za rozmowę, życzę spełnie-
nia ambitnych planów.   

Rozm. Marek Oleszczuk

architektonicznego. Mój plan jest 
kompleksowy. Zawiera elementy 
modernizacji obydwu budynków. 
Są to dwie koncepcje, ale naj-
pierw musi się z nimi zapoznać 
organ założycielski szpitala. Chcę 

żeby szpital był oszczędny, nowo-
czesny, absolutnie bez ambicji 
otwierania szpitala klinicznego. 
Inwestycja będzie kosztowała 
kilka mln złotych, dlatego wy-
stąpię też o środki zewnętrzne, 

centralne, także z Regionalnego 
Instrumentu Terytorialnego. 
K.J.:Jak Pan ocenia zmiany 
w służbie zdrowia? Jakie będą 
miały znaczenie dla pacjenta 
i szpitala?
S.I.: Bardzo trudno oceniać zmia-
ny, o których niewiele wiadomo. 
To hasła typu: likwidacja NFZ, 
finansowanie ryczałtowe. Odpo-
wiadając za placówkę, za 250 pra-
cowników, za kilkadziesiąt tysięcy 
pacjentów rocznie, muszę wie-
dzieć, co nas czeka w perspekty-
wie 3-5 lat, a teraz nie wiem nawet 
co będzie za 5 miesięcy. Niestety, 
samo w y wieszanie plakatów 
z napisami „Szanowni pacjen-
ci, będzie wam lepiej” nic nie da 
i dlatego pora brać się do pracy 
na własnym podwórku i właśnie 
zaczynamy to robić. 
K.J.: Dziękuję za rozmowę.   

Rozm. Katarzyna Jakubiak
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Wśród ostatnio wyremontowanych znalazł 
się odcinek o dł. 615 m pomiędzy Kiedrzynem 
a Małęczynem do drogi krajowej nr 9 w gminie 
Gózd. Właśnie został symbolicznie otwarty 
przez władze powiatu i gminy.

Symbolicznego przecięcia wstęgi na przebu-
dowanej drodze powiatowej dokonali starosta 
radomski Mirosław Ślifirczyk oraz wójt gminy 
Gózd Paweł Dziewit. Ceremonii towarzyszyli 
również m.in. wicestarosta Leszek Margas, 
członkowie zarządu powiatu, jak również 
współwłaściciel firmy „BUDROMOST-STARA-
CHOWICE” Sp. z o.o. Grzegorz Adamus, przed-
siębiorstwa, które było wykonawcą robót. 
W ramach wyznaczonych prac m.in. poszerzo-
no jezdnię do szerokości 6,0 m, wybudowano 
chodnik oraz odwodniono drogę. Zadanie re-
alizowano w okresie od 4 kwietnia 2017 roku do 
28 lipca 2017 roku.

Całkowity koszt zadania wyniósł 906.701,40 
złotych. 146.670,00 zł to kwota, która zosta-
ła sfinansowana ze środków budżetu Woje-
wództwa Mazowieckiego w ramach dotacji 
ze środków związanych z wyłączeniem z pro-
dukcji gruntów rolnych. Natomiast pozostałe 
760.031,40 zł to środki własne powiatu.   

Mateusz Pijarski

Na terenie powiatu jest 80 odcinków dróg powiatowych o długości 
546,5 km. Stanowią one 0,13 proc. ogółu dróg w Polsce oraz 12,82 proc. 
dróg zlokalizowanych na terenie województwa mazowieckiego.

Otwarcie zgodnie z planem
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Lepsza pierwsza połowa niż druga

Powiatowe inwestycje i... 
dyskretny urok statystyki
Pod względem wielkości wydatków inwestycyjnych na 
mieszkańca, mieścimy się w pierwszej połowie samorządów 
powiatowych w kraju. I choć statystycznymi wskaźnikami 
epatować ponad miarę nie należy, to bacznie śledzić je 
i analizować z pewnością warto. 

Inwest ycje to podstawow y 
c z ynnik roz woju społec zno -
- ekonomic znego: napędzają 
wzrost gospodarczy i PKB, bu-
dują przewagi konkurencyjne, 
generują nowe miejsca pracy, 
redukują bezrobocie. W skali 
makro głównym graczem na in-
westycyjnym rynku jest sektor 
przedsiębiorstw – dużych oraz 
małych i średnich. Lokalnie jed-
nak nie zawsze tak się dzieje. 
Zważywszy na charakter i struk-
turę gospodarki poszczególnych 
powiatów i gmin, czołow ymi 
inwestorami niejednokrotnie 
bywają samorządy, realizujące 

szereg ustawowych zadań m. in. 
z zakresu drogownictwa, ochro-
ny zdrowia, pomocy społecznej, 
edukacji, kultury.

Skalę zaangażowania samo-
rządowych budżetów w lokalne 
inwestycje mierzy się na różne 
sposoby. Jednym z nich są wy-
datki inwestycyjne per capita. 
Statystyki zawsze warto jednak 
uważnie śledzić i analizować, 
nawet jeśli nie uwzględniają 
wszystkich zmiennych.

Pismo „Wspólnota” wyliczyło 
średnie nakłady inwestycyjne 
samor ządów w latach 2013 -
2015, obejmujące całość wydat-

ków majątkowych na drogi, edu-
kację, zdrowie, kulturę, sport i in. 
Kwota 115,54 zł na mieszkańca 
dała radomskiemu 154 miejsce 
wśród 314 powiatów, w pierw-
szej połowie tabeli. W regionie 
r a dom sk im w y p r ze dzi l iś my 
podmioty z mniejszą populacją: 
lipski (111,30 zł; poz. 166), szy-
dłowiecki (103,75 zł; poz. 184), 
grójecki (80,20 zł; poz. 242), bia-
łobrzeski (67,14 zł; poz. 273). Po-
zostajemy natomiast w tyle za: 
przysuskim (272,18 zł; poz. 11), 
zwoleńskim (240,87 zł; poz. 21) 
i kozienickim (135,04 zł; poz. 124). 

Lider rankingu – powiat lidzbar-
ski (woj. warmińsko-mazurskie) – 
inwestuje 933,73 zł per capita. 

Wś r ó d  5 8 2  m ia s t  ( in n y c h 
niż powiatowe) nasze ośrodki, 
a zwłaszcza Pionki i Skaryszew, 
uplasowały się zdecydowanie 
w dolnych par tiach zestawie-
nia: Pionki – poz. 483 (291,24 zł), 
Skaryszew – poz. 406 (362,62 zł), 
Iłża – poz. 306 (458,80 zł). Przo-
duje Nowe Warpno w Zachod-
niopomorskiem, z inwestycjami 
w wysokości 10 607,76 zł na jed-
nego mieszkańca.   

J.D.

Droga powstała głównie ze środków własnych powiatu.
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Papryka – nasz lokalny skarb
Papryka jest jednym z produktów, z którego Powiat Radomski znany 
jest niemal w całej Europie. Nic więc dziwnego, że Ogólnopolskie Targi 
Papryki ściągnęły do Słowikowa największych pasjonatów smaku potraw 
z równie kolorowego, co i wartościowego warzywa.

Na opowieści o tym, że jeszcze pół wieku 
temu papryka była towarem luksusowym, 
przedstawiciele młodego pokolenia reagują 
z niedowierzaniem. A to dlatego, że na prze-
strzeni ostatnich lat Przytyk i powiat radomski 
stały się jednym z najważniejszych centrów Eu-
ropejskich, w których wspomnianego warzywa 
jest pod dostatkiem.

Historia papryki jest równie bogata i niepo-
wtarzalna, jak jej smak. Potrzebne było nie-
mal sześć wieków, żeby po pojawieniu się na 
Starym Kontynencie, trafiła do Polski. Było 
to w latach 80. poprzedniego stulecia, ale co 
najważniejsze, pierwsze paprykowe uprawy 
ulokowane zostały na terenie gminy Przytyk. 
Prekursorem uprawy był Antoni Kwietniewski 
z Woli Wrzeszczowskiej. Od tego rozpoczęła 
ekspansję i w przeciągu kilkunastu lat stała się 
jednym z najznakomitszych jesiennych przy-
smaków, który króluje na polskich stołach.

Można pokusić się o stwierdzenie, że jest jed-
nym z największych skarbów powiatu radom-
skiego i jego władze doceniły ten fakt. – Targi 
są największą imprezą powiatową z najdłuż-
szym stażem. Trzeba bowiem zauważyć, że 
spotykamy się na niej tak długo, jak istnieje po-
wiat radomski – podkreśla starosta radomski 
Mirosław Ślifirczyk. Tegoroczna impreza odbyła 
się już po raz 18, a po raz trzeci w Słowikowie 
na terenie Centrum Dystrybucji i Przetwórstwa 
Rolnego. – W tym miejscu przekonujemy się, że 
mamy się czym chwalić. Ale producentom pa-
pryki wciąż potrzebna jest pomoc w promocji, 
jak również w handlu i zbycie. Okazuje się, że to 

jest dla nich najważniejszy problem do rozwią-
zania – zauważa Mirosław Ślifirczyk. 

Starosta zwrócił również uwagę na ogromną 
potrzebę rozwoju przetwórstwa. – W Słowiko-
wie mamy bazę i to tu powinno powstać miej-
sce przechowywania papryki oraz procesów 
przetwórczych – wykłada starosta.

Z powyższą kwestią mierzy się także wójt 
Gminy Przytyk, Dariusz Wołczyński. To właśnie 
ziemia przytycka uznawana jest za papryko-
we zagłębie, gdyż uprawa prowadzona jest 
tu w ponad 400 gospodarstwach. – Jesteśmy 
z tego dumni, promujemy nasz lokalny skarb 
nawet poza granicami kraju, bo od wielu lat po-
zwala on godnie żyć wielu rodzinom – tłuma-
czy wójt Dariusz Wołczyński. – Kwestia rozwoju 
Centrum Dystrybucji i Przetwórstwa Rolnego 
jest dla nas bardzo ważnym tematem, ale zmie-
rzamy małymi krokami do pełnego sukcesu. 
Mam nadzieję, że wkrótce znajdziemy finanso-
wanie na drugi etap inwestycji – dodaje.

Targi Papryki odbywają się w szczycie sezo-
nu, są więc kilkugodzinną odskocznią dla osób 
zaangażowanych w uprawę warzywa, szansą 
na wymianę doświadczeń i spotkanie z innymi 
przetwórcami. Powiat Radomski zadbał więc 
o wyjątkową oprawę i atmosferę imprezy. Na-
wet kapryśna aura nie była w stanie jej zepsuć, 
a odpowiedni klimat zadbali tacy artyści jak 
Młodzieżowa Orkiestra Dęta „Moderato”, Ze-
spół Ludowy „Wrzosowianki”, wokalistki z ze-
społów Jagoda, Exaited, członkowie kabaretu 
„Koń Polski” i wreszcie Grzegorz Hyży.   

Maciej Korycki
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Wydarzy się 
w powiecie

Dorodne papryki cieszyły oczy zwiedzających.

03.10.2017
– Skaryszew – 

Regionalna Spartakiada 
Integracyjna

07.10.2017
– Pionki – 

XIX Dzień Seniora

14-15.10.2017
– Laski-Żytkowice – 

XXVI Marsz Szlakiem Walk 
Legionów Polskich

19.10.2017
– Wolanów – 

Regionalna Gimnazjada 
Dziewcząt i Chłopców 

w Piłce Siatkowej o Puchar 
Starosty Radomskiego

07.11.2017
– Pionki – 

11 Listopada w wyobraźni 
dzieci i młodzieży 

– IV powiatowy konkurs recytacji 
i pieśni

19.11.2017
– Iłża– 

Ogólnopolskie Spotkania 
z Balladą

24.11.2017
– Pionki – 

IX Powiatowy Dzień 
Animatora Kultury

01.12.2017
– Radom – 

XIV Festiwal Piosenki Turystycznej 
i Patriotycznej

02.12.2017
– Pionki – 

XI Turniej Tańca 
Boogie Woogie Ziemi Radomskiej 

o Puchar Starosty

10.12.2017
– Iłża – 

Przegląd Twórczości 
Artystycznej 

Osób Niepełnosprawnych
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Mury Liceum Ogólnokształcącemu 
im. Mikołaja Kopernika w Iłży 
wypełniły się absolwentami, 

gośćmi i uczniami, którzy licznie 
przybyli, by spotkać się i odnaleźć 

wspomnienia minionych lat.
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80 lat pięknej tradycji
Uroczystości rozpoczęły się w kościele pa-

rafialnym uroczystą mszą, po której goście, 
poprowadzeni przez Iłżecką Orkiestrę Dętą, 
przeszli do szkoły. Tutaj, po wystąpieniach 
okolicznościowych i części artystycznej, była 
okazja do radosnych spotkań, rozmów, wspo-
mnień… 

Chętni zwiedzili wzgórze zamkowe i ma-
linowy chruśniak, pamiętający ślady Bole-
sława Leśmiana. Na szkolnych korytarzach 
można było obejrzeć galerię fotografii od lat 
powojennych po współczesne. 

Podczas obchodów medalem pamiątko-
wym „Pro Masovia” marszałek Adam Struzik 
wyróżnił m.in. dyrektor Agnieszkę Kopeć-Filę 
za wybitne zasługi oraz całokształt działalności 
na rzecz województwa mazowieckiego. Meda-
le i dyplomy wręczyła obecna na uroczystości 
wiceprzewodnicząca Sejmiku Województwa 
Mazowieckiego Bożenna Pacholczak. Kapituła 
Medalu „Zasłużony dla Powiatu Radomskiego” 
przyznała medal placówce za wkład wniesiony 

w naukę, wychowanie i kształtowanie właści-
wych postaw młodzieży. Odznaczenie wręczał 
i gratulacje składał wicestarosta Leszek Margas 
oraz radni powiatowi Marek Jarosz, Henryk 
Słomka i Krzysztof Kozera. 

W przygotowanie jubileuszowej uroczy-
stości 80-lecia włączyła się cała społecz-

ność szkolna – uczniowie, nauczyciele oraz 
pracownicy administracji i obsługi, którym 
dziękowała dyrektor Agnieszka Kopeć-Fila, 
która przekazała także słowa wdzięczności 
przedstawicielom powiatu za dobrą opiekę 
oraz troskę o rozwój szkoły.   

Wojciech Turliński

600-lecie parafii w Zakrzewie

W przepięknej aurze, w obecności setek parafian i gości odbyły się 5 i 6 sierpnia uroczystości jubileuszu 600-lecia 
parafii pod wezwaniem św. Jana Chrzciciela w Zakrzewie. 

Najważniejszym akordem uroczystości była 
msza święta, pod przewodnictwem ks. bpa 
Henryka Tomasika, podczas której odczy-
tano list od papieża Franciszka. Eucharystię 
poprzedził korowód historyczny, a zaraz po-
tem nastąpił koncert Roberta Grudnia i chóru 
Lutnia Lubelska. 

Proboszczowi ks. Ireneuszowi Koseckie-
mu pięknego jubileuszu gratulował starosta 
radomski Mirosław Ślifirczyk. – To piękna tra-
dycja VI wieków istnienia parafii – powiedział. 
Przez ten czas ludzie skupieni wokół tego 
kościoła kultywowali polską tradycję i dbali 
o rozwój parafii. 

Goście podziwiali również występ 100-oso-
bowego Reprezentacyjnego Zespołu Arty-
stycznego Wojska Polskiego, chóru Gospel 
z Radomia oraz zespołu „Lolek Orkiestra” 
z Zamościa. Gorącymi brawami publiczność 
nagrodziła także „Zakrzewiaków”, Młodzieżo-
wą Orkiestrę Dętą „Moderato” z Przytyka oraz 
koncert parafialnej scholi. 

Finałem dwudniowych uroczystości był po-
kaz ogni sztucznych.   

W.T.
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Mszę odprawili ks. Biskup Henryk Tomasik i proboszcz Ireneusz Kosecki (z lewej).
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Tradycyjne dożynki 
w nowoczesnym stylu

Zaczęło się uroczyście, ojciec Eugeniusz Augustyn, opat wąchockiego Opactwa 
Cystersów odprawił polową mszę dziękczynną za tegoroczne zbiory oraz 
poświęcił dożynkowe wieńce.

Gospodarzami tegorocznych 
uroczystości byli starosta Miro-
sław Ślifirczyk oraz burmistrz Iłży 
Andrzej Moskwa, który powitał 
m.in. posłów na sejm Władysława 
Kosiniaka – Kamysza oraz Mirosła-
wa Maliszewskiego, wiceprzewod-
niczącą Sejmiku Województwa 
Mazowieckiego Bożennę Pachol-
czak oraz samorządowców ziemi 
radomskiej. Gospodarze przeka-
zali również podziękowania rol-
nikom za tegoroczne zbiory. Ko-
rowód wieńcowy, śpiewający tra-
dycyjną dożynkową pieśń „Plon 
niesiemy plon....”, poprowadzili 
starostowie dożynek: Elżbieta Ja-
błońska z Pakosławia i Marek Pa-
stuszka z Jedlanki Starej. Przeka-
zali bochny chleba gospodarzom 
z przesłaniem, by Ci dzielili go 
mądrze i sprawiedliwie. Zgodnie 
ze staropolską tradycją, starosta, 
burmistrz, przewodnicząca rady 
powiatu Teresa Bartosiewicz oraz 
przewodniczący rady miasta Jó-
zef Skrobisz podzieli się chlebem 
z uczestnikami rolniczego święta.

Kolejnym fragmentem uroczy-
stości była prezentacja i obśpie-
wywanie wieńców. Najciekawszy 
wieniec wykonało Koło Gospodyń 
Wiejskich z Seredzic. Drugie miej-
sce zajęła gmina Wolanów, a trze-
cie Koło Gospodyń Wiejskich z Łą-
czan. Goście odwiedzali również 
stoiska kół gospodyń wiejskich, 
na których można było smako-
wać tradycyjne potrawy. Stoiska 
otrzymały m.in. upominki ufun-
dowane przez Zakład Mleczarski 
Figand. 

Minister rolnictwa i rozwoju wsi 
przyznał medale „ Zasłużony dla 

Rolnictwa” Stanisławowi Szew-
czykowi i Pawłowi Pomorskiemu. 
Także kapituła medalu” Zasłu-
żony dla Powiatu Radomskiego” 
podjęła uchwałę o uhonorowaniu 
czterech osób: Jana Czarneckie-
go, Jana Orczykowskiego, Rocha 
Mieczysława Sulimy oraz Janu-
sza Szmita, który otrzymał rów-
nież medal „Zasłużony dla Miasta 
i Gminy Iłża”.

Starosta Mirosław Ślifirczyk 
w swoim wystąpieniu skoncen-
trował się na sytuacji, rozwoju 
i potrzebach radomskiego rolnic-

twa podkreślając, jak wiele zale-
ży od samych rolników, ale także 
od polityki państwa. Akcentował 
też inspirującą rolę samorządów 
i instytucji rolniczych dla rozwoju 
wsi i pozyskiwania funduszy ze-
wnętrznych na inwestycje.

Goście dożynek mieli możli-
wość uczestniczenia w konkursie 
KRUS. Strażacy z jednostek OSP 
prowadzili pokazy udzielania 
pierwszej pomocy przedmedycz-
nej. Dużym zainteresowaniem 
cieszyły się konkursy związane 
tematycznie z życiem dawnej 
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Widzów zachwycił zespół Wolanianki.

Najpiękniejszy wieniec w powiecie wykonany przez KGW Seredzice.

wsi. Jednym z nich było robienie 
masła w masielnicy, w którym 
wystartowali wicestarosta Leszek 
Margas, zastępca burmistrza Ma-
rek Łuszczek oraz Bożena Pszczo-
ła z Gozdu. 

W cięciu piłą drewna oraz młó-
ceu cepem zboża bezkonkuren-
cyjni byli: Mirosław Kosno i Marek 
Janiec – para reprezentująca gmi-
nę Jedlińsk i gminę Iłża, Mieczy-
sław Mucha i Kazimierz Grosiak 
z gminy Gózd oraz para Stanisław 
Kaczmarczyk i Jan Kosno repre-
zentujący Iłżę. Oczy cieszyły mię-
dzy innymi stoiska, oprócz wspo-
mnianego KRUS-u, Powiatowego 
Zespołu Doradztwa Rolniczego, 
Mazowieckiej Izby Rolnic zej, 
Agencji Restrukturyzacji i Moder-
nizacji Rolnictwa czy Zakładów 
Mleczarskich Figand.

W godzinach popołudniowych 
na scenie panowały niepodzielnie 
ludowe zespoły artystyczne. Set-
ki przybyłych gości rozgrzewali 
artyści Zespołu Tańca Ludowego 
UMCS z Lublina, kabaret Młodych 
Panów oraz zespoły PlayBoys 
i Piękni i Młodzi.   

Mateusz Pijarski
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Co słychać u laureata?

Rolnik – to brzmi dumnie

Przyszedł czas na kolejnego laureata „Perły Powiatu”. Poprzednim razem odwiedziliśmy Teodozję 
i Marka Jaworskich i ich piekarnię Expuch. Teraz przeniesiemy się do gminy Gózd, gdzie w miejscowości 
Kłonówek Wieś, Kazimierz Adamczyk wraz ze swoją żoną prowadzą prężnie działające gospodarstwo. 

Seksmisja 
nam nie grozi

Minęły trzy lata odkąd pierwszy 
raz odwiedziliśmy gospodarstwo 
Pana Kazimierza. Dał się poznać 
jako młody niezwykle pracowity 
człowiek, który postanowił po-
święcić się rolnictwu. Ten zapał 
i ukochanie ziemi doceniła kapi-
tuła konkursowa, wyróżniając to 
właśnie gospodarstwo. 

Z wielkim zaciekawieniem 
czekaliśmy na kolejne spotkanie. 
Przez ten okres czasu wiele zmie-
niło się w życiu naszej „Perły”. 
Przede wszystkim Kazimierz i Emi-
la mają trójkę pociech, dwóch sy-
nów i córkę, które mimo młodego 
wieku pomagają rodzicom w pro-
wadzeniu gospodarstwa. Warte 
uwagi jest to, iż pan Kazimierz sta-
ra się nie uzależniać rozwoju go-
spodarstwa od środków unijnych, 
a próbuje realizować swoje plany 
za pomocą własnych funduszy. 
Przykładem tego jest zakupiona 
niedawno prasoowijaraka firmy 
McHale czy wybudowane dwuko-
morowe silosy o długości bagate-
la trzydziestu metrów. Zwiększyła 
się również ilość hodowanego 
bydła mlecznego oraz wydajność 

mleka od jednej krowy, która wy-
nosi teraz w przybliżeniu ok. 8300 
litrów rocznie. W swoim ponad 30 
hektarowym gospodarstwie Kazi-
mierz Adamczyk uprawia kukury-
dzę, trawy i pszenżyto. W natłoku 
obowiązków znajduje również 
czas na chwilę relaksu. Razem 
z żoną i dziećmi wybierają się m.in. 
na rajdy rowerowe czy rodzinne 
spacery. W ubiegłym roku pan 

Kazimierz został wybrany przez 
wójta gminy Gózd, Pawła Dziewi-
ta, na starostę organizowanych 
wspólnie z gminą powiatowych 
dożynek w Klwatce Królewskiej. 
Cały czas dąży do unowocześnia-
nia swojego parku maszynowego 
jak i całego gospodarstwa. 

Konkurs Gospodarczy Starosty 
Radomskiego „Perła Powiatu”, jak 
powiedział nam Kazimierz Adam-

czyk, jeszcze bardziej zmotywo-
wał go do pracy. Pozwolił również 
zawrzeć nowe znajomości oraz 
wymienić się doświadczeniami 
z innymi rolnikami i przedsię-
biorcami, gdyż rolnik to również 
pr zedsiębiorca. Wyróżnienie 
w konkursie pokazało również, że 
Powiat Radomski stara się pomóc 
młodym rolnikom i dać im szanse 
na rozwój. Podczas naszej rozmo-
wy padły bardzo ważne i piękne 
słowa. Nasz gospodarz powie-
dział, że jest dumny z tego, że jest 
rolnikiem i nigdy nie wstydził się 
tego co robi. Mamy nadzieję, że 
jeszcze nie raz będziemy mogli 
spotykać takie osoby. Ludzi z pa-
sją i wiarą w to co robią. To także 
jest jeden z wielu celów konkursu 
„Perła Powiatu”, zaprezentować 
i nagrodzić gospodarstwa, firmy, 
oraz produkty, ludzi przedsię-
biorczych, pracowitych, a przede 
wszystkim z pasją.   

Mateusz Pijarski

Kazimierz Adamczyk i jego „ulubienice”.
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W rankingu najbardziej sfeminizowanych 
samorządów powiat radomski zamyka 
pierwszą 60-tkę. W regionie ustępuje 
jedynie lipskiemu. Wśród gmin wiejskich 
najwyżej plasuje się Jastrzębia. To nie 
przypadek, bo w Zarządzie Powiatu 
Lipskiego przeważają kobiety, a gminą 
Jastrzębia rządzi wójt – też kobieta. 

Za podstawę zestawienia przyjęto party-
cypację kobiet w radach i zarządach. W przy-
padku powiatów uwzględniano przyznawanie 
różnych wag takim kryteriom, jak m.in.: udział 
kobiet wśród radnych, płeć starosty, udział ko-
biet wśród pozostałych członków zarządu, płeć 
przewodniczącego rady (wg danych za 2014 r.). 

W rankingu wypadliśmy całkiem nieźle, choć 
seksmisja nam raczej nie grozi. Wśród 314 po-
wiatów radomski zajął 59 lokatę, ze wskaźni-
kiem feminizacji na poziomie 17,78. Z wyjątkiem 
lipskiego, pozostałe powiaty z regionu radom-
skiego sklasyfikowano daleko za nami.

Wśród 847 miast (nie na prawach powiatu) 
najbardziej sfeminizowanym jest Frombork, ze 

wskaźnikiem: 86,67. Ujęta w tej kategorii samo-
rządów Iłża zajęła 313 miejsce (16,67), zaś Pion-
ki i Skaryszew znalazły się w grupie ponad 80 
miast ze wskaźnikiem 10,00, przy czym autorzy 
rankingu uplasowali ostatecznie oba ośrodki 
odpowiednio na: 603 i 604 miejscu.

Stawka gmin wiejskich liczy 1565 jednostek. 
Przewodzi jej Dmosin w woj. łódzkim (83,33). 
Spośród samorządów z terenu powiatu radom-
skiego najwyżej, bo na 129 miejscu, sklasyfiko-
wano Jastrzębię, ze wskaźnikiem feminizacji: 
60,00. Gmina, którą rządzi jedyna kobieta-wójt 
w powiecie, o dwie i więcej długości zdystan-
sowała Jedlnię Letnisko (225; 26,67), Zakrzew 
(301; 23,33), Wierzbicę (549; 16,67), Pionki (629; 
16,67), Jedlińsk (884; 13,33). Lokaty 1114-1116, 
ze wskaźnikiem na poziomie 10,00, przypadły 
odpowiednio: Gozdowi, Kowali i Przytykowi. 
Relatywnie najmniej sfeminizowany jest Wola-
nów – 1338 pozycja w rankingu (wsk. 6,67).   

J.D.
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Opis powiatu radomskiego (I)
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Piórem historyka doby oświecenia

Wśród publikacji upowszechnianych przez Radomską Bibliotekę Cyfrową natrafiliśmy na prawdziwy rarytas: „Opis 
Powiatu Radomskiego przez ks. Franciszka Siarczyńskiego w rękopismie pozostały…”. Mija właśnie 170 lat od 
czasu, gdy rękopis drukiem ukazał się w Warszawie. Mamy więc dwa powody – jubileuszowy i poznawczy - dla 
których zawartość dzieła warto przybliżyć.

Powietnikom Radomskim 
miłe obudzi przypomnienie o…

We wstępie, którym „Opis Powiatu Radom-
skiego…” opatrzył Tymoteusz Lipiński, czyta-
my m.in.: „(…) najpodobniej do prawdy, że zaj-
mował się tą pracą Siarczyński, miedzy 1790 
a 92 r. [był w tym czasie proboszczem parafii 
w Kozienicach]. Jest to szacowny wprawdzie 
materyał, lecz w pierwszym dopiero swoim 
zawiązku, i dla tego nie należycie będąc ob-
robiony, wiele do życzenia zostawia (…). Nie-
które z takowych usterków postrzegł był autor 
i poprawił je, w wielu zaś miejscach poczynił 
dopiski na marginesie. Cóżkolwiekbądź, za-
wsze ta praca ma swą wartość, a powietnikom 
Radomskim miłe obudzi przypomnienie o ich 
rodzinach, pochodzeniu domów, dziedzicze-
niu i przechodzeniu z rąk do rąk majętności”. 

Uwaga druga dotyczy granic powiatu ra-
domskiego w ich kształcie ze schyłkowego 
okresu Rzeczypospolitej szlacheckiej. Ks. 

Franciszek Siarczyński pisał: „Powiat Radom-
ski graniczy na południu z pow. Sandomier-
skim, w niektórych częściach rz. Kamionna 
go oddziela; na wschód Wisła odgranicza od 
Lubelskiego; na północ ma ziemię Czerską, 
od której bliżej ujścia Radomka mu za granicę 
służy, lubo część ku zachodowi do Pilicy przy-
tyka, niegdyś w dziejach Zapilicze zwana; na 
zachód powiat Opoczyński i Chęciński leży. 
Część jego mała po Radomkę, do archidiece-
zyi [gnieźnieńskiej] należy, reszta do diecezyi 
krakowskiej”. Uwzględniając takie położenie, 
autor w swoim „Opisie…” zamieścił, siłą rze-
czy, również dane dotyczące szeregu miejsco-
wości, które dziś leżą w granicach powiatów 
sąsiadujących z radomskim. 

Tyle tytułem wprowadzenia. Ciąg dalszy po-
uczającej wędrówki w przeszłość po gminach 
naszego powiatu z ks. Franciszkiem Siarczyń-
skim nastąpi niebawem, bo już w kolejnym 
numerze „NPR”.   

J.D.

Żegnaj, Doktorze!
W życiu prywatnym i towarzy-
skim niezastąpiony kompan, ser-
deczny przyjaciel, ze swoistym, 
taktownym poczuciem humoru. 
Niepospolity człowiek. Ciepły, 
pogodny, życzliwy. Kochał gołę-
bie… Nade wszystko zaś kochał 
Rodzinę, która była dla Niego  
wartością najważniejszą. 

• • •
Jesteśmy dumni, że mogliśmy 

być Jego przyjaciółmi. 
Żegnaj Olku!

Redakcja

Pożegnaliśmy dr. Aleksandra Sochę. Olek, bo tak się do Niego 
zwracaliśmy, od 2002 roku był powiatowym lekarzem weterynarii. 
Skromny, otwarty, łatwo nawiązujący kontakty. Z drugiej strony – 
silna, wyrazista osobowość, fachowiec, autorytet w branży.
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Kolejna edycja konkursu 
fotograficznego
Konkurs fotograficzny „Mój 
powiat w obiektywie” to 
stały punkt w kalendarzu 
wydarzeń naszego powiatu. 
Tematem przewodnim będzie 
piękno powiatu radomskiego. 
Zatem zachęcamy młodzież, 
aby uwieczniła na fotografii 
ciekawe miejsca, widoki czy 
pejzaże ziemi radomskiej 
i wzięła udział w konkursie 
organizowanym przez 
Starostwo Powiatowe 
w Radomiu.

Myślą przewodnią przedsię-
wzięcia jest prezentacja tur y-
stycznych, przyrodniczych i kra-

jobrazowych walorów powiatu 
radomskiego. Krótko mówiąc, 
proponujemy szeroką formułę 
prezentowanych treści fotogra-
fii, w której będzie miejsce na re-
alizację oryginalnych pomysłów 
czy indywidualnych i osobistych 
inspiracji.

W konkursie mogą brać udział 
uczniowie szkół gimnazjalnych 
i ponadgimnazjalnych z powia-
tu radomskiego. Szczegółowe 
informacje dotyczące konkursu 
„Mój powiat w obiektywie” do-
stępne będą na stronie interne-
towej www.radompowiat.pl. 
Zapraszamy do udziału!   

M.P.
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Centrum Aktywności Lokalnej w Pionkach

CAL, czyli Centrum Aktywności Lokalnej - instytucja samorządowa wspierająca 
społeczną i edukacyjną aktywność środowiska lokalnego, stwarzającą warunki do 
integracji i komunikacji. Tu się odbywają warsztaty, spotkania, wystawy, projekcje 
filmowe, przedstawienia teatralne, koncerty, konkursy, szkolenia i in.
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Miejsce dla ludzi z pasją
C A L mie ś ci  s ię  w K as y nie 

Urzędniczym, pięknym budynku 
zaprojektowanym przez inż. Eu-
geniusza Czyża w stylu art deco. 
W czasach świetności Kasyna, na 
tutejszej scenie występowali naj-
więksi artyści, m. in: Jan Kiepura, 
Adolf Dymsza, Hanka Ordonów-
na, Mieczysław Fogg. Do 1999 r. 
prowadzono tu działalność kul-
turalną. Później budynek popadł 
w ruinę. Przy udziale funduszy 
unijnych został poddany rewi-
talizacji i od 2013 roku w odre-
staurowanych wnętrzach działa 
Centrum Aktywności Lokalnej.

Muzyka w Pionkach rozbrzmie-
wała nie tylko ze sceny Kasyna 
Urzędniczego. To tutaj istniała 
największa tłocznia pł y t gra-
mofonowych w naszym kraju, 
która przez ponad trzy dekady 
(w latach 1957-1991) produko-
wała pł y t y gramofonowe dla 
odbiorców muzycznych w całej 
Polsce.

Nawiązując do historii Kasyna 
i tłoczni płyt gramofonowych 
„Pronit” stworzyliśmy Izbę Czar-
nej Płyty, gdzie gromadzimy eks-
ponaty związane z tłocznią płyt 
w Pionkach. Większość zbiorów 
pozyskaliśmy od mieszkańców 
naszego miasta, którzy wzię-
li udział w zbiórce pod hasłem 
„Rozkręćmy razem czarną płytę”. 

W izbie można zobaczyć m. in. 
kolekcję: starych płyt (winylo-

wych oraz szelakowych), meta-
lowych pozytywów oraz negaty-
wów płyt, pocztówek dźwięko-
wych i gramofonów.

Oglądając zgromadzone eks-
ponaty możemy cofnąć się do 
czasów, kiedy charakterystyczne 
logo tłoczni płyt gramofonowych 
„Pronit” oraz stylizowany słowik 
były rozpoznawalne w całym kra-
ju i kojarzone z Pionkami.

Uroczyste otwarcie Izby nastą-
piło w kwietniu 2016 r., podczas 
dwudniowego I Ogólnopolskiego 
Festiwalu Piosenki z Czarnego 
Krążka, który promuje talenty 
wokalne i popularyzuje muzykę 
rozrywkową zapisaną na płycie 
winylowej.

Formuła konkursu wokalnego 
to otwarte przesłuchania kon-
kursowe prowadzone podczas 
pierwszego dnia festiwalu. Dzień 
drugi to uroczysta gala, podczas 
której następuje wręczenie na-

gród. Można wysłuchać koncer-
tu laureatów oraz zaproszonego 
artysty. Honorowy patronat nad 
festiwalem objął Andrzej Piasecz-
ny, artysta pochodzący z Pionek. 
W tym roku, podczas drugiej edy-
cji festiwalu wystąpił m. in. legen-
darny zespół „Trubadurzy”.

Izbę Czarnej Płyty można zwie-
dzać codziennie (od poniedziałku 

do piątku w godz. 8.00 – 18.00, 
w soboty i niedziele podczas wy-
darzeń organizowanych w CAL-u). 
W przypadku grup zorganizowa-
nych prosimy o rezerwację termi-
nu pod nr tel. 48 377 70 51.

Informacje o wydarzeniach or-
ganizowanych w CAL-u znajdują się 
na stronie www.cal.pionki.pl   

Marta Maciejczyk

Połączyła ich...
ludowa muzyka

Grają oberki, mazurki i powiślaki. Łączy ich miłość do muzyki, ale nie tej w radio, lecz granej 
na festynach czy wiejskich zabawach. Mowa o Józefowie Żurowskim, Stanisławie Kotkowskim 
i Tadeuszu Wójciku (zdjęcie poniżej), którzy od ponad pięciu dekad grają ludową muzykę.

Zdaniem wielu znawców, muzyka ludowa 
przeżywa dzisiaj renesans. Zresztą region ra-
domski jest dziś uważany za zagłębie muzyki 
ludowej w Polsce. Nie tylko pod względem licz-
by kapel, ale popularności samej muzyki. 

Tadeusz Wójcik pochodzi z Zakrzewa koło 
Radomia. Przygodę z muzyką rozpoczął mając 
16 lat. Jego brat wykonał dla niego skrzypce. 
– Była to zwykła deska. Struny zrobił z drutu, 
który znalazł na polu. Potem był problem ze 
strojeniem takiego instrumentu. Ale  skrzypce 
przerobiłem. Stały się bardziej profesjonalne. 
Zresztą jestem zdania, że gra na skrzypcach 
jest bardzo trudna – opowiada pan Tadeusz. 

Stanisław Kotkowski mieszka w Wolanowie. 
Mając 16 lat grał na weselach na akordeonie. – 
Moje ulubione instrumenty to skrzypce i sak-
sofon. Cieszę się, że ludzie chcą słuchać ludo-
wej muzyki. Cieszy także, że i młodzież garnie 

się do tego, a jeszcze w latach 90. muzyka 
ludowa zamierała – mówi Tadeusz Kotkowski. 

Józef Żurowski pochodzi z Kiełbowa No-
wego. Mając 13 lat zaczął grać na organkach, 
później na harmonii i akordeonie. Później 
przerzucił się na słynną harmonię zrobioną 
przez Stanisława Jędrycha z Dęblina. – Muzy-
ka w rodzinnym domu była od zawsze. Dzisiaj 
gramy wszędzie. Cieszy nas to bardzo, bo mu-
zyka ludowa przeżywa dzisiaj swój renesans, 
szczególnie w regionie radomskim i kieleckim. 
Wspomnianą harmonię Jędrycha mam od po-
nad 60 lat. I co ważne wciąż jest sprawna – za-
kończył nas rozmówca.   

Radosław Mizera
Radio Plus Radom
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Pasje pana Wojciecha
Rozmowa z Wojciechem Pestką – pisarzem, tłumaczem i dziennikarzem

DANUTA SZEGDA: Jesteś związany z regio-
nem radomskim?
WOJCIECH PESTKA: Urodziłem się w Pionkach, 
tu skończyłem średnią szkołę i teraz miesz-
kam w pobliżu. Mój ojciec pracował w nieist-
niejących już Zakładach Tworzyw Sztucznych 
„Pronit”.
D.S.: Jesteś jednym z założycieli i prezesem 
Stowarzyszenia Jedlnia…
W.P.: Efektem naszych starań jest miesięcznik 
„Nasza Jedlnia”, liczne reprinty i publikacje 
poświęcone lokalnej historii, coroczne festyny 
„Przeciw Niepamięci”, rodzinny rajd rowerowy 
po Puszczy Kozienickiej do kapliczki św. Fran-
ciszka, uroczyste obchody rocznic powstania 
styczniowego, święta niepodległości… 
D.S.: W twoich książkach widać związki z re-
gionem.
W.P: Zauroczyła mnie postać jedlińskiego 
proboszcza ks. Józefa Gackiego, uczestnika 
powstań – listopadowego i styczniowego, 
historyka tych ziem, osoby o niezwykłych 
przymiotach umysłu i ducha. Trafiłem na jego 

ślad – zaniedbaną mogiłę na starym cmenta-
rzu w Jedlni. 
D.S.: Piszesz też scenariusze, a ostatnia 
Twoja książka otrzymała nowe życie.
W.P.: Na jej motywach powstał scenariusz fil-
mu Klecha. Pierwowzorem postaci bohatera 
jest ks. Roman Kotlarz z podradomskiego Pe-
lagowa, który błogosławił strajkujących i miał 
odwagę bronić godności represjonowanych 
robotników. 
D.S.: Twoje reportaże zostały wyróżnione 
w ogólnopolskim konkursie dziennikar-
skim.
W.P.: Pasjonują mnie Kresy i ich historia, zbiór 
reportaży Do zobaczenia w piekle został prze-
tłumaczony na kilka języków. 
D.S.: Plany na przyszłość?
W.P.: Zbiór reportaży z Ukrainy, Białorusi, Litwy, 
Łotwy, Rosji jeszcze w tym roku. Tytuł Gdyby 
Polacy nie byli Polakami – głosy, glosy reporta-
że. Oczywiście,  o ile zaakceptuje go wydawca.
D.S.: Dziękuję za rozmowę.   

Danuta Szegda

Wojciech Pestka – debiutował na łamach 
dwutygodnika „Kamena” w 1972. Należy 
do Stowarzyszenia Pisarzy Polskich, Sto-
warzyszenia Dziennikarzy Polskich. 

Laureat wielu nagród, w tym Nagrody 
Marszałka Województwa Mazowieckiego 
w 2010 za osiągnięcia literackie, Międzyna-
rodowej Nagrody Literackiej im. Hryhorija 
Skoworody w 2012 (Ukraina), Literackiej 
Nagrody im. Bolesława Prusa 2013 czy 
medalu „ Zasłużony dla Powiatu Radom-
skiego” 2013.

Pani Wanda od lat dba 
o zdrowie i profilaktykę miesz-
kanek powiatu radomskiego. 

Wanda Jeszka, 
główny specjalista 
do spraw promocji 
zdrowia i koordynator 
przeciwdziałania 
uzależnieniom otrzymała 
certyfikat ambasadorki 
Programu Profilaktyki 
Raka Piersi.

Kobiety 
pod dobrą 
opieką

Uwity z darów natury najpiękniejszy 
wieniec dożynkowy Mazowsza został 
wybrany spośród ponad 80 przywie-
zionych z 27 powiatów województwa. 

– Wykonując wieniec zawsze przy-
kładamy wagę do tradycji, dużo czy-
tam na ten temat i dlatego nasz spełnił 
wszystkie wymogi. Uwity jest z prosa, 
lnu, runa leśnego, ziół, barwinka i za-

trwianu czyli suszonych kwiatów. Jak 
tradycja nakazuje, w środku ułożone 
są na liściach chrzanu owoce i wa-
rzywa. Nie zabrakło także wiejskiego 
chleba – tłumaczyła kierowniczka ze-
społu Ewa Jastrzębska.

Nagroda główna to ogromny suk-
ces. Gratulujemy!   

Katarzyna Jakubiak

Zespół Ludowy Chomentowianki wykonał najpiękniejszy wieniec. Taką 
opinię wydała komisja konkursowa podczas Dożynek Województwa 
Mazowieckiego, które odbyły się w Sierakowie w powiecie przasnyskim. 

Najpiękniejszy na Mazowszu

Angażuje się w liczne akcje 
społeczne i organizuje ba-
dania kontrolne. Otrzyma-
ny przez nią certyfikat jest 
potwierdzeniem jej wiedzy 
z zakresu wczesnego wykry-
wania raka piersi oraz badań 
mammograficznych. 

– Cieszę się, że moja praca 
została doceniona, jednak 
nie dyplomy są najważniej-
sze. Takie małe sukcesy dają 
motywację do działania i wy-
znaczania nowych celów – 
powiedziała Wanda Jeszka.

Gratulujemy naszej kole-
żance ze starostwa i życzy-
my kolejnych sukcesów.   

K.J
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Porady konsumenckie

Zakupy na pokazach i nieuczciwe 
praktyki niektórych sprzedawców

Zwrot towaru zakupione-
go na pokazie i odzyskanie 
gotówki może okazać się pro-
blemem. Doświadczył tego 
p. Adam, który w ten sposób 
nabył urządzenie lecznicze 
w postaci lampy do naświe-
tleń. Ponieważ do końca nie 
był przekonany, czy jakość 
lampy jest adekwatna do 
ceny (2.300 PLN), następne-
go dnia po zakupie odstąpił 
od umowy i odesłał towar. 
Sprzedawca w takiej sytuacji 
jest zobowiązany przepisami 
ustawy o prawach konsu-
menta zwrócić konsumento-
wi wszystkie dokonane przez 
niego płatności wraz z kosz-
tami dostarczenia rzeczy, nie 
później niż w terminie 14 dni 
od dnia otrzymania oświad-
c zenia o odstąpieniu od 
umowy. Termin dawno upły-
nął, a pieniędzy na koncie 
nie było. W wyniku podjętej 
interwencji telefonicznej i pi-
semnej u sprzedawcy, kupu-

Przepisy Pani Eli

Składniki:
1 kg świeżych oczyszczonych grzybów 
(borowiki, kurki, kozaki, maślaki) • 2 duże 
cebule • 4 suche kajzerki • 8 łyżek stoło-
wych masła • 1 i ½ szklanki śmietany 30% 
• 4 łyżki stołowe bułki tartej • 6 jaj • Sól, 
pieprz, rozmaryn, liść laurowy, ziele an-
gielskie.

Sposób przygotowania:
Bułkę kajzerkę namoczyć w śmietance i od-
cisnąć. Grzyby, cebule usmażyć na maśle 
z dodatkiem liścia laurowego, angielskiego 
ziela, rozmarynu i odrobiny soli. Po osty-
gnięciu skręcić przez maszynkę do mięsa. 
Powstałą masę grzybową utrzeć żółtkami 
i ubitą wcześniej pianą z białek. Doprawić 
do smaku pieprzem i solą oraz świeżym 
rozmarynem. Wyłożyć masę do formy wy-
łożonej papierem do pieczenia, wierzch po-
smarować jedną łyżką roztopionego masła 
i posypać bułką tartą. Piec w 180 stopniach 
C przez około 40-50 minut.   

Pasztet z grzybów

Pani Ela Bień to pasjonatka gotowania 
i odkrywania nowych smaków. Nieustannie 
ulepsza znane przepisy, a także odświeża te 
zapomniane. W gotowaniu największą ra-
dość sprawia jej łączenie nowych smaków 
i poznawanie kuchni różnych regionów. 
Specjalizuje się także w produkcji ekologicz-
nych dań, w tym dżemu z czerwonej papryki 
przytyckiej, masła czy smalcu z dodatkiem 
papryki. Pani Elżbieta wykorzystuje do ich 
wytwarzania m.in. lokalne produkty trady-
cyjne. Współpracuje także z Lokalną Grupą 
Działania „Razem dla Radomki” i wspólnie 
te produkty promują.

jący dowiedział się, że zwrócił 
rzecz używaną, nie nadającą 
się do dalszej odsprzedaży 
i nie otrzyma zwrotu zapła-
conej ceny. Dalszy kontakt ze 
sprzedawcą był możliwy już 
wyłącznie przez jego pełno-
mocnika, kancelarię prawną. 

Pan Adam twierdzi, że zwró-
cił towar w stanie niezmienio-
nym, w prawidłowo zabezpie-
czonej przesyłce. Nie może 
być więc mowy o pogorszeniu 

jakości towaru. Ponadto infor-
macja, którą otrzymał od peł-
nomocnika sprzedawcy nie 
wróży nic dobrego, bo sprze-
dawca zlikwidował działal-
ność. Prawdopodobnie pro-
wadzi ją nadal, ale pod innym 
szyldem. 

Konsumenci korzystający 
z tej formy zakupu powinni 
być świadomi, że obowiązują-
ce przepisy przewidują obcią-
żenie kupującego kosztami za 
zmniejszenie wartości towaru 
w wyniku niewłaściwego ko-
rzystania. Dlatego zakupiony 
towar mamy prawo ocenić 
i sprawdzić w taki sposób 
w jaki robimy to w sklepie tra-
dycyjnym, ale nie możemy jej 
normalnie użytkować. Więk-
szą czujność należy wykazać 
także przy zawieraniu umów 
sprzedaży w nietypowych 
miejscach np. na pokazach.   

Jadwiga Rojek
Powiatowy Rzecznik 

Praw Konsumenta

Jak zarejestrować 
stowarzyszenie 
sportowe

Na zebraniu założycielskim (min. 7 osób) 
trzeba przygotować m.in. statut spełniają-
cy wymogi Art. 10 Ustawy z dnia 7 kwietnia 
1989 r. Prawo o stowarzyszeniach, listę za-
łożycieli zawierającą imię i nazwisko, datę 
i miejsce urodzenia, miejsce zamieszkania 

Mieszkańcy powiatu radomskiego 
chcący aktywnie spędzać 
czas mogą zrzeszać się 
w stowarzyszeniach sportowych. 
Przedstawiamy krok po kroku jak 
taki klub zarejestrować.

i własnoręczne podpisy oraz adres tymcza-
sowej siedziby stowarzyszenia. Po wypeł-
nieniu wniosku o rejestrację, opatrzonego 
opłatą skarbową w wysokości 10 zł za wyda-
nie decyzji, wyżej wymienione dokumenty 
dostarczamy do Starostwa, pok. 21. Jeżeli są 
prawidłowo sporządzone, Starosta w ciągu 
30 dni wyda decyzję o zarejestrowaniu sto-
warzyszenia. 

Twor zenie stowar z yszeń spor tow ych 
s zc zegó łowo opisują w ymienione w y -
żej ustawy – Prawo o stowarzyszeniach oraz 
Ustawa z 25 czerwca 2010 r. o sporcie. Także 
na stronie www.radompowiat.pl, w zakładce 
kultura/sport, znajdziemy sporo przydatnych 
informacji i wskazówek, a także wnioski do 
pobrania.

Pamiętajmy, że Starosta prowadzi ewi-
dencję uczniowskich klubów sportowych 
oraz tych, które nie prowadzą działalności 
gospodarczej.   

Wojciech Turliński

Mamy coraz 
więcej przykładów 
nieuczciwych praktyk 
sprzedawców. 
Kupując towary 
i usługi sprzedający 
powinien udzielić 
nam precyzyjnych 
informacji abyśmy 
mogli świadomie 
dokonać decyzji o ich 
zakupie. 



PÓ Ł Ż ARTEM,  PÓ Ł SERIO

13NASZ POWIAT RADOMSKI

Spełnione 
życzenie

Tuż po reformie administracyj-
nej 1999 r. Starostwo Powiatowe 
w Radomiu otrzymało – przyzna-
wany przez stosowne minister-
stwo oraz prestiżowe wówczas 
fundacje i inne organizacje poza-
rządowe – certyfikat „Przyjazny 
urząd”. By na takie miano zasłu-
żyć, należało spełnić szereg kry-
teriów, choćby uchwalenie przez 
Radę Powiatu kodeksów etycz-
nych radnego oraz urzędnika. 
Czytamy tam m. in.: ”pracownik 
samorządowy pamięta o służeb-
nym charakterze swojej pracy, 
wykonuje ją z poszanowaniem 
godności innych i własnej”. Kon-
sekwencją tego zapisu jest życz-
liwość i służenie pomocą tym, 

którzy odwiedzają urząd i takiej 
pomocy potrzebują.

Doświadczenie uczy, że żadna 
uchwała czy certyfikat nie zastą-
pią nieco przykurzonego, niczym 
egzemplarze wspomnianych 
kodeksów, i trącącego banałem 
pytania: w czym mogę Panu-
/i pomóc? Nic nie kosztuje, a ileż 
satysfakcji, gdy pewna zestreso-
wana, błądząca po korytarzach 
urzędu staruszka spod Przytyka 
bodajże, wzruszona podziękuje 
pracownicy starostwa „za pokie-
rowanie”, jakby chodziło o urato-
wanie życia. I doda, gdy rzeczona 
zaprowadzi kobietę do właściwe-
go wydziału (zapewniam Pań-
stwa, że nie było w tych słowach 

krzty ironii czy żartobliwego pod-
tekstu): 

– Niech Pan Bóg w dzieciach 
panience wynagrodzi .

Tak się jakoś złożyło, że Pan 
Bóg rychło panience wynagro-
dził.… Właśnie przebywa na urlo-
pie macierzyńskim. Cóż, życzenia 
się spełniają… Szczęśliwa mama 
ślicznego bobasa przypomniała 
sobie ów epizod – swoiste życze-
nie – wróżbę – i solennie obieca-
ła mężowi (ślub odbył się razem 
z chrzcinami), że nadal będzie 
skrupulatnie przestrzegać kodek-
su etycznego urzędnika! 

A zatem, w czym możemy Pań-
stwu pomóc?   

Marek Oleszczuk

Krzyżówka „Naszego Powiatu Radomskiego”

Rozwiązanie prosimy przesyłać na adres: Starostwo Powiatowe w Radomiu, ul. T. Mazowieckiego 7, 26-600 Radom z dopiskiem: 
„rozwiązanie krzyżówki”, do 21 listopada br. Spośród prawidłowych rozwiązań wylosujemy 5 osób, które otrzymają nagrody.

Rozwiązanie krzyżówki z nr 1/2017 Naszego Powiatu Radomskiego: Nasz Powiat Radomski. Dziękujemy za nadesłane poprawne odpowiedzi, 
spośród których wylosowaliśmy 5 osób, do których wysłaliśmy nagrody. Wśród zwycięzców znaleźli się mieszkańcy powiatu radomskiego: Ryszard 
Szczepanowski, Wacław Banasik, Marzena Grasiak, Alfred Świątek oraz Janina Janowska z Radomia. Gratulujemy!
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Ambasador spod siatkiNa palcach jednej ręki można 
zliczyć siatkarzy, którzy przez 

kilkanaście lat występują w jednym 
klubie – ich kariera rozwija się od 
wieku młodzieżowego, przebiega 

przez drugą, pierwszą ligę, żeby 
osiągnąć apogeum w PlusLidze. 

Przykładem na możliwą realizację 
wymarzonej drogi jest urodzony 

w Klwatce Królewskiej Michał 
Ostrowski., ambasador siatkówki 

w powiecie radomskim.

Wielu siatkarzy nie przywiązuje się do 
barw klubowych, a gdy pojawiają się cho-
ciażby niewiele wyższe oferty finansowe 
z innych klubów, zmieniają je bez mrugnięcia 
okiem. Michał Ostrowski swoje przywiązanie 
do ziemi, z której się wywodzi, przekłada 
również na wierność siatkarskiemu jedyna-
kowi w PlusLidze z naszego regionu – Cerrad 
Czarnym Radom.

Spełnione marzenia
Obecnie rodzice, na boiska i parkiety, przy-
prowadzają już małe dzieci, w których chcą 
zaszczepić miłość do sportu. – Ze mną było 
nieco inaczej. Na poważnie zacząłem tre-
nować dopiero w gimnazjum. Trafiłem pod 
skrzydła trenera Krzysztofa Jaskulskiego 
i siatkarskie szlify pod banderą Czarnych 
zdobywałem właśnie w drużynie wspomnia-
nego szkoleniowca – opowiada siatkarz.

Potem jego kariera rozwijała się błyska-
wicznie. Z racji, że po przekształceniach 
Czarni odbudowywali swoją pozycję na kra-
jowej arenie, marsz w górę rozpoczęli od dru-
giej ligi. – Uczestniczyłem w tych rozgryw-
kach, następnie w zmaganiach pierwszoligo-
wych, aż nadszedł wymarzony czas dla każ-
dego siatkarza w Polsce, żeby reprezentować 
swój klub w najwyższej klasie rozgrywkowej 
– opowiada. Przekonuje, że z perspektywy 
czasu jest to niesamowite doświadczenie. – 
Gdy byłem na początku tej drogi, nawet nie 
śmiałem myśleć o szczytach. Tymczasem ży-
czę każdemu wychowankowi Czarnych, żeby 
przeżył taką przygodę i tyle awansów co ja.

Pokornie do celu
Wydawałoby się, że droga, którą przeszedł 
Michał Ostrowski, mogła zmienić jego podej-
ście do życia i budowania kariery, wciągnąć 
w świat celebrytów i rozpieszczać w otocze-
niu VIP-ów. Tymczasem jest on zupełnym 
zaprzeczeniem podejścia prezentowanego 
przez wielu bohaterów plotkarskich ser-
wisów. Jak podkreślają koledzy z drużyny, 
„Ostry” pozostaje cichy, spokojny, a dystans, 

ale i żelazna konsekwencja, z jakimi podcho-
dzi do podejmowanych zadań, pozwala mu 
spełniać je niemal w stu procentach. – Od 
wielu lat pracuje także nad pewnością siebie. 
Doszedłem również do wniosku, że gdy po-
święcasz się swoje pracy i pasji, a jest nią dla 
mnie siatkówka, to zaprocentuje to w przy-
szłości – zdradza środkowy bloku.

Wystarczy zagościć na zajęciach ekipy Ro-
bert Prygla, żeby przekonać się, że Michała 
Ostrowskiego dodatkowo do zajęć nie trze-
ba mobilizować. Zawsze daje z siebie mak-
simum. I to kolejny z jego przepisów na suk-
ces. Bo w profesjonalnym sporcie miejsca na 
sprawianie pozorów nie ma.

Sportowy kredyt zaufania
Środkowy bloku to często niedoceniana 
pozycja na parkiecie. – Gdy byłem młodym 
zawodnikiem, jak każdy często atakowałem 
i ten sposób wydawał mi się najciekawszą 

formą zdobywania punktów – wspomina. 
Blokowanie rywali zaczęło sprawiać mu jed-
nak więcej satysfakcji. – Spodobały mi się za-
dania należące do środkowego bloku, i to na 
tej pozycji postanowiłem się realizować. Na 
niej przeszedłem drogę od drugiej ligi. Każda 
następna szansa występu w Cerradzie Czarni 
jest również kolejną nagrodą. Za każdym ra-
zem staram się również spłacać otrzymany 
w życiu sportowy kredyt zaufania

Michał Ostrowski z ogromnymi nadzieja-
mi wchodzi także w kolejny, rozpoczynający 
się sezon. – Nasz zespół ma wiele atutów – 
w tym świetnych kibiców – przekonuje siat-
karz wywodzący się z Klwatki Królewskiej. 
W ostatnich latach byli nim również młodzi, 
pukający do wielkiej karier y zawodnicy, 
wśród których znajdował się także Ostrow-
ski. – Czerpałem od doświadczonych graczy, 
zbierałem cenne rady, ale czas płynie, role 
się zmieniają, więc z racji na wiek i doświad-
czenie, większa odpowiedzialność spłynęła 
również na mnie. Teraz ja mogę dopingować 
młodszych chłopaków, podpowiedzieć, dać 
radę, ale wszystko trzeba robić z ogromnym 
wyczuciem, gdyż ma to służyć dobru dru-
żyny – przekonuje. Michał Ostrowski, wraz 
z kolegami chcieli by powtórzyć wynik z po-
przedniego sezonu. – To cel minimum, ale 
oczywiście powalczymy o wyższe miejsca. 
Zmiana regulaminu rozgrywek ma wpływ na 
to, że wszyscy zmuszeni są do walki o każdy 
punkt. Spadnie bowiem dwie drużyny, a że 
w sporcie wszystko się może zdarzyć, rywa-
lizacja będzie niezwykle zacięta – przewiduje 
siatkarz.   

Maciej Korycki

Patronujemy Szlagierom
Powiat Radomski jest członkiem Part-
nerstwa Regionalnego Czarni i również 
w tym sezonie dwa, hitowo zapowia-
dające się spotkania będą rozgrywane 
pod jego patronatem. W Radomiu, 
będzie to mecz Cerradu Czarni z PGE 
Skrą Bełchatów, 28 października 2017 r. 
Powiat Radomski będzie również 
patronował teamowi Roberta Prygla 
w wyjazdowym meczu z Jastrzębskim 
Węglem. Ten pojedynek zostanie roze-
grany w marcu 2018 roku.

Michał Ostrowski przed każdym zagraniem wykazuje ogromne skupienie.
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Finisz na medal
Lekkoatleci z powiatu radomskiego ogromnym 
sukcesem podsumowali letni sezon. Reprezentujący 
barwy RLTL ZTE Radom Małgorzata Czarnota 
oraz Robert Mnich zostali brązowymi medalistami 
Drużynowych Mistrzostw Kraju do lat 20.

Radomska ekipa zapowiada-
ła walkę o miejsce na podium, 
i chociaż po 31 konkurencjach 
Superfinału zajmowała 12. miej-
sce, swój plan zrealizowała. Na 
sukces największy wpływ miały 
konkurencje biegowe, których 
reprezentantami są Małgorzata 
Czarnota oraz Robert Mnich. Ten 
ostatni, wywodzący się z gminy 
Przytyk, jest jedną z najwięk-
szych sportowych nadziei powia-
tu. Podczas Superfinału punkto-
wał w biegu na 400 metrów oraz 
w sztafecie 4x400 m. W ogóle dla 
biegacza miniony sezon letni 
był wyjątkowy. Trzeba przyznać, 
że nie miał zbyt wiele szczęścia 
przed krajowym czempionatem 
juniorów, gdyż zmagał się z cho-
robą. Był jednak czwarty w rywa-
lizacji na 400 m przez płotki. Wy-
daje się jednak, że największym 
sukcesem minionego roku należy 
uznać medal wywalczony pod-
czas mistrzostw Polski seniorów. 
Razem z Jakubem Smolińskim, 
Piotrem Szewczykiem oraz Bar-
tłomiejem Czajkowskim, stanął 
na najniższym stopniu podium 
rywalizacji sztafetowej 4x400 m. 
– Spodziewaliśmy się, że możemy 

go osiągnąć, ale sport, a zwłasz-
cza rywalizacja sztafet, potrafi 
zaskoczyć. Gdy okazało się, że 
jesteśmy na tr zecim miejscu 

w kraju, było to dla nas ogromną 
satysfakcją – opowiada. – Nato-
miast medal na zakończenie se-
zonu wywalczony w drużynie do 

lat 20, jest najlepszym podsumo-
waniem, jakie mogliśmy sami so-
bie zafundować. Potwierdza też 
tezę, że dyscyplina, którą upra-
wiamy, w naszym regionie odzy-
skuje należne jej miejsce królowej 
sportu – uzupełnia.

Lekkoatlet yka w powiecie 
radomskim to jednak nie tylko 
zmagania w imprezach, których 
jednym z najważniejszych ele-
mentów są rywalizacja i jak naj-
lepszy wynik. Stało się tradycją, 
że u progu Złotej Polskiej Jesieni 
Iłża staje się krajowym centrum 
promowania akcji dobroczyn-
nych poprzez sport. Nie inaczej 
było w tym roku. Na trasę biegów 
w ramach jubileuszowej, piątej 
imprezy charytatywnej, wyruszy-
ło ponad 150 zawodników. Naj-
młodsi zmagali się na krótkich dy-
stansach, a najbardziej wytrwali 
biegacze pokonali trasę półmara-
tonu. Pamiątkowe medale otrzy-
mali wszyscy uczestnicy. Każdy 
z nich ma wyjątkową wartość, bo-
wiem będzie upamiętniał udział 
w zawodach, w których trakcie 
odbyła się zbiórka na budowę 
Hospicjum w Alojzowie.   

Maciej Korycki

Mnich to jedna z lekkoatletycznych ikon młodzieżowego sportu 
w naszym powiecie.

Dla fanów tradycyjnej siatkówki w hali, tzw. 
plażówka może się okazać nie lada wyzwa-
niem, ale jednocześnie ogromną frajdą. Oka-
zuje się, że rywalizacja na piasku to właściwie 
zupełnie inna dyscyplina. Plac gry jest niewiele 
mniejszy od tradycyjnego boiska, a do rywali-
zacji przystępują duety, co sprawia, że trzeba 
się porządnie nabiegać za piłką. Wymaga to 
również umiejętnego rozłożenia sił, gdyż gra 
na piasku jest znacznie bardziej męcząca.

W regionie radomskim, jednymi z najpo-
pularniejszych zmagań w plażowej odmianie 
dyscypliny są dwa cykle Grand Prix - Radomia 
oraz Pionek. Od lat, o czołowe lokaty w nich 
rywalizują pary z powiatu radomskiego, m.in. 
z Wolanowa, Przytyka czy Pionek. W tym roku, 

„Plażing” 
na sportowo
Z żalem pożegnaliśmy lato. Tym bardziej, 
że dla siatkarzy z powiatu radomskiego był 
to niezapomniany czas rywalizacji.

zarówno radomski, jak i rozgrywany w Pion-
kach cykl zdominował duet: Mariusz Janiszew-
ski oraz Karol Janek. Intensywnie na drodze 
do triumfu przeszkadzali im m.in. Karol i Jan 
Ślażyńscy z Wolanowa. Wygrywali nawet poje-
dyncze turnieje. Na ostateczny triumf w cyklu, 
zarówno w Radomiu, jak i nad Stawem Gór-
nym w Pionkach muszą jednak poczekać.   

MK

Włodarzom Klubu Sportowego z gminy Ska-
ryszew przyświeca motto: KS Chomentów – to 
więcej niż klub. To oni byli głównymi inicjato-
rami integracyjnego spotkania rowerowego. 
– W tegorocznym rajdzie udział wzięło ponad 
120 mieszkańców powiatu radomskiego – in-
formuje Paweł Piasek. Cykliści, po pokonaniu 
zaplanowanej po gminie trasie, spotkali się na 
wspólnym biesiadowaniu przy ognisku. – To 
wspaniała inicjatywa, która pokazuje dzie-
ciom, że można zrobić coś razem i nie trzeba 
spędzać czasu przed komputerem czy telewi-
zorem. Mamy nadzieję, że w kolejnych edycjach 
będzie nas jeszcze więcej – podsumował.   

MK

Rodzinnie na 
dwóch kółkach

Karol i Jan Ślażyńscy zagrali na nosie Karolowi 
Jankowi i Mariuszowi Janiszewskiemu.

KS Hubertus Chomentów słynie 
z organizacji wielu popularnych imprez. 
Rekordową frekwencję miał też Rodzinny 
Rajd Rowerowy.
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Goście powiatowo-gminnych dożynek z Władysławem Kosiniakiem – Ka-
myszem w towarzystwie pań z Koła Gospodyń Wiejskich w Prędocinie.

Pierwszy spacer po nowo otwartym odcinku drogi powiatowej Kiedrzyn – 
Małęczyn.

Nowy samochód pojechał do Środowiskowego Domu Samopomocy w Je-
dlance. Kluczyki od starosty odebrała dyrektor ŚDS .

Piękne paprykowe stoiska mogliśmy podziwiać na XVIII Ogólnopolskich 
Targach Papryki w Słowikowie.

Starosta Mirosław Ślifirczyk (z lewej) i wicestarosta Leszek Margas (z prawej) 
na konferencji prasowej członka Zarządu Województwa Mazowieckiego Rafa-
ła Rajkowskiego. Będą dodatkowe pieniądze na budowę dróg powiatowych.

Judocy z całego kraju zjechali na „Ogólnopolski Turniej Dzieci i Młodzików 
o Puchar Wójta Gminy Kowala”, pod patronatem Starosty Radomskiego.
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